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Karmelitański 
szkaplerz 
ma 775 lat. 
Dziś czcimy 
w Liturgii Matkę 
Bożą z Góry 
Karmel

Szkaplerz 
wzywa do troski 
o zbawienie swoje 
i innych. Noszony 
z wiarą prowadzi 
do pogłębionego 
życia duchowego
– podkreśla 
o. Włodzimierz 
Tochmański, 
karmelita.
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Doktor Tadeusz Wasilewski, szef biało-
stockiej kliniki naprotechnologicznej 
NaProMedica, w zdecydowany sposób 
rozprawia się z kłamstwami lewicowych 
mediów na temat prawdy o in vitro. 
Forsowana jest narracja, że metoda ta leczy 
niepłodność. Nasz rozmówca wykazuje, że 
in vitro omija problemy zdrowotne i jest 
też źródłem zagrożenia dla zdrowia społe-
czeństwa w przyszłości. n Więcej na s. 4-5

Kłamstwa o in vitro

Rafał Stefaniuk 

To może być jeden z najtrud-
niejszych momentów dla Lasów 
Państwowych od wielu lat. W 
procedowaniu są dwa rozwią-
zania, które oznaczają uderzenie 
w instytucję zarządzającą blisko 
jedną trzecią powierzchni Polski. 
– Rząd chce wprowadzić nowy 
podatek od sprzedaży drewna. 
Jakby tego było mało, do Sejmu 
trafił też projekt zmian w prze-
pisach dotyczących planów urzą-
dzenia lasu, który daje organi-
zacjom pozarządowym możli-
wość blokowania inwestycji. Te 
dwa rozwiązania mogą całko-
wicie zmienić sposób funkcjo-
nowania Lasów Państwowych 
– wskazuje w rozmowie z „Na-
szym Dziennikiem” dr Paweł 
Sałek, poseł Prawa i Sprawied-
liwości, wiceprzewodniczący sej-
mowej Komisji Ochrony Śro-
dowiska, Zasobów Naturalnych 
i Leśnictwa. 

Rada Ministrów przyjęła pro-
jekt ustawy przewidujący na-
łożenie na Lasy Państwowe 

nowego podatku w wysokości 
2 proc. przychodów ze sprze-
daży drewna. Pieniądze, sza-
cowane na blisko 200 mln zł 
rocznie, miałyby trafiać do Na-
rodowego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wod-
nej. – Trudno mówić o trosce 
o środowisko, skoro pieniądze 

mają zostać zabrane instytucji, 
która od wieków finansuje i 
organizuje ochronę przyrody i 
prowadzi wielofunkcyjną gos-
podarkę leśną. To po prostu 
skok na kasę – mówi nam prof. 
Zbigniew Krysiak, ekonomista 
ze Szkoły Głównej Handlowej 
w Warszawie. 

Przeciwko tym rozwiązaniom 
protestuje Rada Sekretariatu 

Zasobów Naturalnych i Ochrony 
Środowiska NSZZ „Solidar-
ność”. – Nowe obciążenia fi-
nansowe będą musiały zostać 
zrekompensowane ogranicze-
niem wydatków. To może ozna-
czać mniej inwestycji, mniejsze 
możliwości prowadzenia gos-
podarki leśnej, a bierzemy też 
pod uwagę wyłączanie kolejnych 
obszarów z użytkowania. Lasów 
nie będzie stać na to, aby trosz-
czyć się o przyrodę na dotych-
czasowym poziomie – wyjaśnia 
w rozmowie z nami Zbigniew 
Kuszlewicz, przewodniczący leś-
nej „Solidarności”. 

Na tym jednak problemy się 
nie kończą. Do Sejmu trafił 
również rządowy projekt no-
welizacji ustawy o lasach oraz 
kilku innych ustaw. Jest on 
konsekwencją wyroku TSUE, 
który uznał, że organizacje po-
zarządowe powinny uzyskać 
znacznie większy wpływ na przy-
gotowywanie i zatwierdzanie 
planów urządzenia lasu oraz 
uproszczonych planów urzą-
dzenia lasu. *        Dokończenie na s. 3 
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Zagrożona 
przyszłość

ROZMOWA

Coraz bliżej wprowadzenia nowego podatku na Lasy Państwowe i oddania 
organizacjom pozarządowym większych uprawnień do blokowania inwestycji

s. I-V

W ZDROWYM CIELE 
ZDROWY DUCH
Na czym polega rehabilitacja 
stawu biodrowego? Rozmowa 
z fizjoterapeutą.
Endoproteza biodra. Kiedy jest 
konieczna i jak wygląda zabieg?
Ortezy i stabilizatory – co warto 
o nich wiedzieć?

DZIŚ DODATEK

Lasów Państwowych 
nie będzie stać na to, 
aby troszczyć się 
o przyrodę na 
dotychczasowym 
poziomie

s. 9

Różaniec jak kotwica – homilia ks. abp. Zbigniewa Zielińskiego 
z 35. Pielgrzymki Rodziny Radia Maryja na Jasną Górę. s. 6-8
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Dokończenie ze s. 1
Plan urządzenia lasu jest 

przygotowywany na dziesięć 
lat i szczegółowo określa, jakie 
działania mogą być prowadzo-
ne na danym terenie. – To wła-
śnie w nim zapisuje się zasady 
pozyskiwania drewna, ochro-
ny przyrody, odnowień lasu i 
wszystkich prac gospodarczych 
– wyjaśnia dr Paweł Sałek. To 
fundament funkcjonowania 
każdego nadleśnictwa.

Możliwość szerokiego za-
skarżania tych planów stanie 
się doskonałym narzędziem 
do blokowania ich realizacji.  
– W praktyce mogłoby to ozna-
czać wielomiesięczne, a nawet 
wieloletnie spory sądowe, a te w 
prosty sposób sparaliżują dzia-
łalność nadleśnictw – wskazuje.

Jeżeli pozyskanie drewna 
zostanie wstrzymane, proble-
my bardzo szybko odczują nie 
tylko leśnicy. Skutki mogłyby 
rozlać się na całą gospodarkę.  
– Ograniczona podaż drewna 
oznacza ryzyko wzrostu cen su-
rowca, a to uderzyłoby w prze-
mysł drzewny, meblarski, pa-
pierniczy i budowlany – za-
uważa prof. Zbigniew Krysiak. 
Sprawa nie jest błaha. Polska 
od lat należy do europejskich 
liderów produkcji mebli, a wie-
le zakładów opiera swoją dzia-
łalność właśnie na stabilnych 
dostawach krajowego drewna. 
Zachwianie tego systemu mo-
głoby odbić się na całych sekto-
rach gospodarki.

Sam rynek leśno-drzewny 
jest jedną z najważniejszych ga-
łęzi gospodarki naszego kra-
ju. Obecnie tworzy go około  
40 tys. podmiotów. I to one ge-
nerują produkcję o wartości po-
nad 203 mld zł. – Są to gigan-
tyczne pieniądze, niewyobra-
żalne. Każdy Polak odczuje 
problemy Lasów Państwowych, 
a także sektora leśno-drzewne-
go – przewiduje prof. Zbigniew 
Krysiak.

Lasy Państwowe to jeden z 
największych zarządców tere-
nów leśnych w Europie. La-
sy zajmują około 30 proc. po-

wierzchni Polski, a LP go-
spodarują na blisko 77 proc. 
wszystkich terenów leśnych w 
kraju oraz na zdecydowanej 
większości lasów publicznych.  
– Każde ograniczenie ich dzia-
łalności ma więc konsekwen-
cje wykraczające daleko poza 
samą gospodarkę leśną. Pola-
cy nie zdają sobie sprawy z te-
go, jak wielkim skarbem są La-
sy Państwowe i jak ważne jest 
to, aby pozwolić im się rozwi-
jać, a nie ograniczać ich dzia-
łalność – podkreśla Zbigniew 
Kuszlewicz.

System gospodarowania La-
sami Państwowymi ukształto-
wał się na przestrzeni wieków 
i doprowadził do tego, czego 
nie udało się Europie Zachod-
niej czy Południowej – zacho-
waliśmy wszelkie rodzime ga-
tunki roślin, skutecznie chro-
nimy także zwierzęta. – A przy 
tym wykształcono system, który 
pozwala na pełną współpracę 
z rolnikami, myśliwymi i miej-
scową ludnością. To napraw-
dę wykracza daleko poza typo-
we sadzenie drzew i ich później-
sze ścinanie – podnosi dr Paweł 
Sałek.

Już wkrótce wieloletnia pra-
ca leśników, przyrodników i 
specjalistów przygotowują-
cych plany urządzenia lasu mo-
że zostać skutecznie podważo-
na przez organizacje, które nie 
ponoszą odpowiedzialności za 
późniejsze skutki swoich dzia-
łań. Projekt zmian dotyczących 
gospodarowania lasami nie po-
jawił się przypadkiem. Jest kon-
sekwencją wyroku Trybuna-
łu Sprawiedliwości Unii Euro-
pejskiej z 2023 roku, w którym 

uznano, że polskie przepisy wy-
łączające możliwość sądowej 
kontroli planów urządzenia la-
su są niezgodne z prawem unij-
nym. – TSUE stwierdził, że or-
ganizacje pozarządowe powin-
ny mieć możliwość kwestiono-
wania przed sądami krajowymi 
zarówno uchybień procedu-
ralnych, jak i merytorycznych 
związanych z przygotowaniem 

tych dokumentów. W mo-
jej ocenie ta decyzja Trybuna-
łu jest prawnie wątpliwa – ak-
centuje dr Paweł Sałek. Sprawa 
długo była w zawieszeniu. Jed-
nak w styczniu 2026 roku Komi-
sja Europejska wezwała Polskę 
do przyjęcia przepisów, które są 
odpowiedzią na decyzję TSUE.

Plan urządzenia lasu, czyli 
tzw. PUL, jest najważniejszym 
dokumentem planistycznym 
w gospodarce leśnej i określa, 
jakie działania mogą oraz po-
winny być prowadzone na da-
nym obszarze. To właśnie na je-
go podstawie odbywa się pozy-
skanie drewna, realizowane są 

zadania ochronne i planowa-
ne są wszystkie prace związa-
ne z funkcjonowaniem lasów. 
Obecnie przepisy nie przewi-
dują możliwości zaskarżania 
tych planów do sądu. Rządo-
wy projekt ma to zmienić. Za-
kłada, że zatwierdzanie pla-
nów urządzenia lasu będzie 
odbywać się w formie decy-
zji administracyjnej, którą bę-
dzie można zaskarżyć do są-
du administracyjnego. No-
we uprawnienia mają otrzy-
mać organizacje społeczne 
prowadzące udokumentowa-
ną działalność na rzecz ochro-
ny przyrody przez co najmniej 
24 miesiące, a także reprezen-
tatywne organizacje pracodaw-
ców. Będą mogły składać skar-
gi nie tylko na decyzje zatwier-
dzające plany urządzenia la-
su, lecz także na bezczynność  
organów lub przewlekłość pro-
wadzonych postępowań. – Pro-
blem w tym, że obecne prze-
pisy już pozwalają włączać się 
w prace nad planami. I wiele  
organizacji z tego korzysta. 
Włączają się też społeczności 
lokalne. W tej zmianie chodzi 
o coś innego – o to, żeby mogli 
blokować każdą inwestycję na 
poziomie sądowym – precyzuje  
Zbigniew Kuszlewicz.

Zahamowany rozwój
Proponowane przepisy mogą 
stać się skutecznym narzędziem 
opóźniania lub wstrzymywania 
prac w nadleśnictwach, nie-
zależnie od tego, czy zarzuty 
okażą się ostatecznie zasadne.  
– Celem części organizacji po-
zarządowych nie jest zwiększe-
nie społecznej kontroli nad de-
cyzjami administracyjnymi, ale 
maksymalne ograniczenie po-
zyskiwania drewna i stopniowe 
wyłączanie kolejnych obszarów 
z użytkowania gospodarcze-
go – tłumaczy prof. Zbigniew 
Krysiak. 

Ministerstwo Klimatu i Śro-
dowiska z dużym entuzjazmem 
przyjęło decyzję rządu o przy-
jęciu przepisów, które otwiera-
ją drogę do nałożenia na Lasy 

Państwowe nowego obciążenia  
finansowego. Pieniądze mają 
trafiać do Narodowego Fun-
duszu Ochrony Środowiska i 
Gospodarki Wodnej, a następ-
nie zasilać działania związa-
ne z ochroną przyrody. – Pro-
blem polega na tym, że pod ha-
słem ochrony środowiska moż-
na zmieścić niemal wszystko. To 
bardzo szeroka kategoria, któ-
ra sama w sobie nie daje żad-
nej gwarancji, że środki zostaną 
wykorzystane skuteczniej niż 
obecnie – przestrzega dr Paweł 
Sałek. Tymczasem pozostawio-
ne w Lasach Państwowych słu-
żyłyby dokładnie temu samemu 
celowi, tylko w instytucji, która 
od dziesięcioleci zajmuje się 
ochroną przyrody w praktyce, a 
nie wyłącznie na poziomie pro-
jektów i programów.

– Wszystko brzmi atrakcyjnie, 
ale warto zadać proste pytanie: 
czy są to zadania, których La-
sy Państwowe nie realizują już 
dziś? Trudno znaleźć przeko-
nującą odpowiedź twierdzącą – 
zauważa Zbigniew Kuszlewicz.

Ministerstwo twierdzi, że 
większy krajowy wkład w ochro-
nę przyrody zwiększy szanse na 
uzyskanie wsparcia z Brukseli. 
– Lasy Państwowe od lat finan-
sują działania ochronne z wła-
snych środków, nie obciążając 
budżetu państwa. Dysponują 
kadrą specjalistów, zapleczem 
naukowym i doświadczeniem, 
którego nie da się zbudować z 
dnia na dzień – potwierdza dr 
Paweł Sałek. Trudno więc uwie-
rzyć, że odebranie LP 200 mln zł  
rocznie automatycznie przełoży  
się na lepszą ochronę polskiej 
przyrody. – Oba projekty nie 
wymagają kosmetycznych po-
prawek, one powinny zostać 
wycofane. Nie rozwiązują re-
alnych problemów, lecz tworzą 
nowe. Jeśli te rozwiązania wej-
dą w życie, skutkiem może być 
nie reforma, lecz stopniowa de-
stabilizacja całego systemu le-
śnego. Taki eksperyment może 
okazać się wyjątkowo kosztow-
ny – podsumowuje poseł. n

Rafał Stefaniuk

Skutkiem 
proponowanych 
rozwiązań będzie 
stopniowa 
destabilizacja 
całego systemu 
leśnego
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Głos Maryi i słowa, 
które kierowała 
do Polaków 
i całego świata 
w języku polskim 
w Gietrzwałdzie, 
powinny być 
na nowo usłyszane

Zagrożona 
przyszłość

ŚRODOWISKO

PPPPPrrrrrzzzzeeeedddd sttuu lllaaattttyyyy ppppiiiillllooootttt BBBBoooolllleeeesssłłłłaaawwww OOOrrlllliiińńńńsskkkkiiii 
ddddooookkkoonnaałł  ppppiiiioooonnnniiiieeeerrrrsssskkkkiiiieeeegggoooo lloottuu nnaaa  ttttrrraaaassssiiiiieee 
WWWWWaaaaarrrsssszzzzaaaawwwwaaaa  ––––  TTTTooookkkiiioo –– WWWaaarrrssszzzaaawwwwaaaa....
TTTeeeenn wwwwyyyycccczzzzyyyynnn  wwwwppiissaałłł sssiiięęę www nnnaaajjjwwwiiiięęęękkkksssszzzzeee 
oossssiiiiąąąąggggnnnniiiięęęccciiaa ppolskich lotnniikkóóww iii iinnżżyynieróww 
wwww oooddddrrrooodddzoonnej Rzeczyppoossppoolliitteeeejjj,, nniieerzadkkoo      
ssttttttttttttttttttttttttttttaaaaawwwiiaajjąącc jjee ww euurooppeejjsskkiieejj cczzzoołłłóóówwcce.

We wtorek
21 lipca

w Naszym
Dzienniku

Nowy cykl 
dr. Jarosława Szarka
poświęcony sukcesom 
polskich pilotów 
i konstruktorów.
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